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KURYER LITEWSKI
w Wilnie u> Piątek dnia 3 Sierpnia v. s. 182З Roku.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

Po województwach gradobicia zrządzają nie • 
słychane klęski. Dnia 17 lipca w  obwodzie opo­
czyńskim  województwie sandomier: na rozległości 
przeszło lociu mil kwadr, pomiędzy miastem Opo­
cznem, wsiami S tudzianą , W ielką  W olą  i Sulejo­
wem, grad nadzw yczajny , spadły w  przeszło i 5 
posiadłościach w iejskich, zniszczył zupełnie zboża 
tak  ozime jako i jare, przez co blisko 2.000 dusz 
u traciło  owoce swey pracy. G rad ten z tak  nad- 
zwyczayną gwałtow nością fnastąpił, jakiey od da­
wna nie pam iętają. W iele  zabudowań gospodar­
skich zburzył; w  innych okna p o tłu k ł, trzodę 
m iejscam i pokaleczył lub zniszczył, a naw et chło­
pca ijsto letn iego zabił, i kobietę z dziecięciem po­
tłukł. W e  wsi Cyganowie i innych gminach ob­
wodu kalwaryyskiego, w  województwie augustow- 
skiem, grady spraw iły także znaczne szkody. O- 
prócz gradu wielkości ja ja  gęsiego, we wsi C yga- 
nowie spadła nadto b ry ła  lodu, ważąca blisko ce- 
tnar. O ilości spadłego lodu wnosić można ztąd, 
że w  m iejscach, do k tórych  słońce nie dochodziło 
grań do 3go dnia na gruncie widzieć się dawał.

F R A N С V A.
P ary  i  dnia  21 lipca .

(z Gazety W arszawkiey.)
W  jednym z tu te jszy ch  dzienników czyta­

my, i i  z odezw jenerała M orillo  i  Quiroga oraz 
listu pierwszego do drugiego, pokazuje się, że M o ­
rillo, którem u rząd  konsty tucy jny  nie bardzo u- 
fał, miał sobie przydanego jenerała Quiroga, aby 
postępowanie jego uważał. Gdy M orillo  ułożył 
wiadomy swóy plan względem G alic ji, chciał się 
bez w ątpienia pozbyć Quirogiy którego znał p rzy­
wiązanie do k o n sty tu c ji i  stanów. W ezw ał go 
więc na zgromadzenie, którem u doniosł o zamyśle 
tw o im , a Quiroga, miarkując, iżby został uw ię­
zionym, gdyby się sprzeciw ił, przyjął ofiarowane 
pieniądze i obiecał opuścić Hiszpaniją. W idząc się 
zaś wolnym, oświadczył się za daw ną swoją s tro ­
ną. Następne stąd  skutki są w iadom e, a dalsze 
przyszłość okaże.

Pan M artignac , były kommissarz cyw ilny 
przy Xiążęciu Angouleme i rejencyi hiszpańskiej, 
przybył tu  z M adrytu.

N uncjusz Papiezki przy  K rólu hiszpańskim 
Wyjechał z Bordeaux  do M adrytu , gdzie urzędować 
będzie przy rejencyi hiszpańskiej.

Słychać, iż rejencya m adrycka chce pożyczyć 
kilka milionów franków  u bankierów francuzkich.

W oysko odwodowe, pod dowództwem m ar­
szałka Lauriston , urządzone w Bajonnie, składa się 
2 ю  półków piechoty blisko po 1,600 ludzi w każ­
dym, i 4 półków jazdy po 600 ludzi.

P a ryż , dnia  21 lipca.
(z Korrespondenta W arszawskiego .)

Pew na liczba młodych adwokatów zw ykła 
była zgromadzać się w  jedney sali szkoły praw a, dla 
rozprawiania w  przedm iotach praw nych i ćw icze­
nia się w  ustnem  wprowadzaniu spraw y. Te zgro­
madzania się są teraz zakazane, i  ty lko w  przy­
tomności prezesa odprawiać się mogą.

W  roku zeszłym skazany został , pew ny mie­

szkaniec departam entu Gers, za zabójstw o na ga- 
• b ry l  do śmierci, po poprzedniem fpiętnowaniu i 
staniu pod pręgierzem. Poźnieyszem śledztwem 
w ykryto, iż obwiniony poniosł tę  karę dla u ra to ­
wania oyca swojego. Przywrócono go więc do ho­
noru, uwolniono od kary  i do czworga dzieci po­
wrócić dozwolono.

L isty  z Barcellony zapewniają, że n a jw ięk ­
sza spokoyność w tem  mieście panuje. A rtyku ły  
żywności są tan ie i obficie dostarczane. K iedy 
m arszałek Moncey czyni dalsze poruszenia celem 
zamknięcia B arcellony , tym  czasem jenerałowie 
M iluns  i  Llobera opuścili miasto i zajęli stanow i­
ska w  otw arłem  polu. Główna kw atera  konsfcy- 
tucyonistów  przeniesioną została d. 5 b. m. z P a - 
nadel do Villa Franca. Jenerał porucznik Curial 
stoi w Padelona t a k , iż w  każdym razie może 
strzedz linii od S. Andre  do S. A d r ia n , i  bronić 
brzegów morskich.

Zrobiono tu  zakład o 2000 luidorów , iż pa­
piery skarbowe nasze podniosą się d. 3 sierpnia 
do 9З za sto, i że chorągiew Francuzka powiewać 
będzie tego dnia na m urach K adyxu .

Zaszły znowu liczne odmiany: złożono z u- 
rzędu 22 prefektów, a  dwóch prosiło o uwolnienie 
od obowiązków. Na ich m iejsce przyw rócono 
dzięsięciu, którzy za m inisteryum  Pana Decazes 
na tych urzędach zostawali. W  ogólności zaszło 
w  tych czasach zm ian 45 w  urzędach prefektów .

D. 24. Major jeneralny woyska pireneyskiego do 
m inistra w o jn y , Z  M adrytu  d. 18 lipca: „ P o n ie ­
waż niedobitki korpusu jenerała Lopez Bannos u - 
tw orzyły  mały oddział w  okolicy Puebla  , gdzie 
kilka m ałych porto w u łatw iały  przesyłanie potrzeb 
różnych do K a d yxu , przeto jenerał Bourmont w y­
praw ił tam  oddział pod dowództwem M argrabie­
go Conflans. Po kilkodniowym przyśpieszonym  
pochodzie, nieprzyjaciel pomimo ciągłego cofania 
się, dopędzony .pod Trigueros, chciał na pozer czo­
ło stawić, lecz za pierwszem  daniem ognia s trze l­
ców naszych, w  rozsypkę poszedł, Półkownik Con­
fla n s  udał się z takim  pośpiechem do Ayam onte , 
iż uciekający dowódca nie zdążył zabrać sw oich 
papierów.  ̂ Tw ierdza Ayam onte  dobrze opatrzona 
w  broń i inne potrzeby dostała się w ręce nasze. 
Załoga składała się po w iększej części z arty lery i; 
oficerowie uciekli, a żołnierze z radością się odda­
lili oświadczając, iż Królowi służyć pragną. Ode­
słano ich do Sewilli. Udał się potem półkownik 
Conflans na rozpoznanie m ałey tw ierdzy  Р а ут а - 
go, położonej przy w niyściu pomiędzy góry, gdzie 
się spodziewać należy znacznego zapasu potrzeb 
wojennych..

D nia  26. Dzienniki angielskie M orn ing  Chro­
nicie, Times i Sun, są we F rancy  i cd dnia d z is ie j­
szego zakazane.

M inister interessów zagranicznych, zn a jd u ją ­
cym  się w  P aryżu  posłom zagranicznym , doniosł 
przez notę okolną, że tw ierdze Kadyóc, Barcello- 
nay San t ona i San Sebastian, są zam knięte przez 
okręty  wojenne francuzkie,. przeto wszelkie zagra­
niczne okręty , chcące do tych  portów  zawinąć, 
zabrane , a  w  razie potrzeby skonfiskowane zo- 
s taną.

T w ierdza Peniscola jest ściśle opasana od kor­
pusu rojalistów hiszpańskich; wezwaną ta k ie  zo-
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tlla^siebie, Rclvby wpadł w ręce rojahstow. 
d Dziennik donosi, ze rząd posłał Pa­
pieżowi do Rzymu łóżko m echaniczne, wynalezio­
ne i doświadczone we Francyi, służące dla osob, 
k tó re  nofe złamały. Wynalazek ten m e iest do­
tąd we Włoszech znajomy. Z lego powodu gaz. у 
пагѵТкіе umieściły, że nie dawno w Paryżu  8ble- 
tniStarzec, za pomocą tego łóżka, wyleczony zo-
stał ze złamania nogi.

B a jo n n a  d n i a «12 lip c a .
Cz Gazety W arszaw skiej) . .

L isty  z S e w il l i  donoszą o powiększeniu się 
MeryUsów, i zbliżeniu się ich do tego miasta. 
b  ̂Osada w P a m p t la m e  sprzątnęła zboze *pc 
r»r7vleałvch tw ierdzy > i z-tąd zaszłp kllka Ul< 
?zek z8Woysleiew trsym ąjącem  tę  tw ierdzę ,^  zam­
knięciu. S ie  mamy dokładney wiadomości e  w y ,; 
«trzlłach które tu  przed dwoma dniami s ły s z ą c  
W stronie St. Sebastian. W  ozora przeszło tędy. 
•m WOZÓW z prochem do .woyska w Hiszpanii. 
W  zbrojowniach pracują ,z pośpiechem feule.

Nowo mianowany Irancuziu pose| л у е  . р  
l ig n a c , przybywszy do D ó n e r ,  me był, jak z».V
czaynie. z zambu w itany. , . w W

У Dnia 19 lipca postawiono^ uroczyście w Al- 
fo rt kamień węgielny na zaiozenie szkoły lęk* - 
skiey- dla bydła.

H  1 s ъ R A n 1 3 A.
M a d ry t dnia  20 lipca.

[z K o r r e s p o n d e n ta  W a r s z a w s k i e g o )- ,
w  K a d y x ie  wychodzi jeszcze C gazet, lecz 

te  nie mając związków z prow incjam i , tw orzą 
KcZ  wiadomości," nadając im  zawsze ,ро»У*Ьу 
brót dla swojego stronnictw a, i  tak je^eu  & 
dzióuników prowadzi Pana woyska
do M adrytu; powiada; iż odebrał tę stolicę i sci- 
crał francuzów aż pod Bordeauoc. . .
°  Skazani na wygnanie do C e u ty  rojahsci psi- 
łowali wzniecić powstanie, opanowali juz naw et

GibraS o  umieścił w dzienniku E z p e c ta d o r  k o r -  
resnondeneya swoję z m inistram i. Nie chciał ob­
iad ‘poddowództwa nad woyskiem andaluzyyskiem 
k tó r e  już znikło), oświadczył jednak, iz jest go­
lów  nrowineye przebywać i um ysły ludu pobu- 
r z a ć Pjeżeli mu dadzą lboo piechoty, 200 jazoy 1 
'o o  ooó piastrów. M inister woyny usprawiedliwia 
sie 'iż  te środki są trudne do wykonania. R i e g o  
przeciw nie pow iada, iż to odmówienie pochodzi

26 ^^eputow any^żkhm eno-G uerro umieścił w  je* 
dney z gazet swóy testam es polityczny,, w kto- 
v v m  oświadcza, że opuścił wyspę kadyxką , gdy 
wszelkie usiłowania w przyw róceniu do ministe- 
r  yum Pana F lo r e z  E s tr a d ę  i  .jego kolegow nadare- 
m nem i sie okazały, i gdy jemu samemu przeciw ­
ne wolności stronnictw o niebezpiecznem się stało. 
Jedyny sposób uratowania K a d y x u ,  powiada, jes 
to  aby jenerałowi R i e g o  dowództwo woyska an- 
daluz ryskiego powierzyć: bo jeżeli h a d y a . są m e -  
nm sobie zostawionym zostanie, tedy  uledz będzie
musiał. .

P o r t  u  g a l i a .
h is b o n a , d n ia  J t  l ip c a .

(z  K o r r e s p o n d e n ta  W a r s z a w s k ie g o . )
K ról wydał tu  następującą odezwę: ?>^hc4 ,c 

daó nowy dowód "mego zadowolenia tym  wszy- 
stkim  oficerom dywizyi jenerała H rabi Л п ш г а п -  
t e e o , którzy nasam, przód przy  wiązanie do kro- 
lew skiey mojey osoby okazali, a razem  i tym , kto- 
rzy  równie izlaohetnym ożywieni duchem, przyłą­
czyli się poźniey do jego dywizyi, dla oswobodze­
nia narodu" z jarzma anarchii, narzuconey przez

niespokojne stronnictw o; po p rze jrzen iu  przełozo- 
ney mi przez m inistra woyny іт іед п еу  listy oli- 
cerów teyźe dywizyi, nadaję z nich każdemu zło­
ty  medal, mający na jedney stropie napis H e r o i- 
ca  f i d e l i d a  d e  T r a s m o n ta n a ,  a na drugtey królew ­
skie moje popiersie. Oficerowie niżsi, kadeci i o- 
soby4 pryw atne, dostaną równeż medale srebrne.

T u r c y  a -
O d  g r a n ic  tu r e c k ic h  d n ia  17 l ip c a .

( z  K i  r e s p o n d e n ta  W a r s z a w .)  ^
Grecy uw ażają z radością, iż wielkie w ypad­

ki na stałym  lądzie i działanie turków , pomyślny 
dla nich wezm ą obrót. Przednie straże tureckie 
są \ v  Bodonizy ku Termopilonn

Doniesienia, zasługujące na zupełną w iarę, n a ­
desłane z Trypolizzy pod d. 16 mają, kreślą na­
der pomyślny obraz stanu sprawy greków. Ozłon- 

4 łqw ie,rządu greckiego, zebrani na sessyą W lioz- 
bie 60, do łez praw ie poruszeni byli wiad om o-mą, 
że wspaniały lud angielski okazuje przychylność 
ku ich sprawie. Lubo tu rc y  powiększą nie w ą t­
pliw ie wszelkie swoje usiłowanie w działaniach 
obecne у kampanii, spodziewać się atoli wypada, ze 
tó  jedynie w pływ  będzie miało na powiększenie 
odwagi i zaufania W grekach , k tórzy  ze śwo;jey 
strony zifaczne czynią postępy w dokładnem u- 
rzadzehiu" w ew nętrznego stanu. Dowódcy w o y ^  
ska zaczynają uznawać w ładzę, rządu; ztąu więc 
wyniknie 'jedn.ość w obradach i dzikłamach wojen­
nych, na czem dotąd 'Zupełnie zbywało, i tak wiel­
ką  było do oswobodzenia przeszkodą. '

D z ie n n ik  R o z p r a w  donosi pod artykrnem  z 
K o r fu ,  że peloponezki posiłkowy kotbtis, złożony z’ 
ic,ooo ludzi pod wodzą jenerała N i k i t a s , odebrać 
od rządu greckiego rozkaz, udania się w pochod 
przy  końmi miesiąca maja, ażeby w ressaln  złą­
czyć się z wóyśkiem nadgranicznem.  ̂Zdaje się, iz 
grecy, trzym ając się ściśle plami utożonego w A- 
stros, przez pierwszych swych jenerałów, me m y­
ślą oddalać się zbytnie odAeraźm eyszych swoich 
stanowisk, ale oczekiwać tam  nowey anu ii turec- 
kiey, k tó rą  Porta gromadzi w pómocney lessaln. 
Niektóre tylko cddzfały strzelców udadzą się na­
przód dla korzystania z dogodnego położenia 1 trw o­
żenia nieprzyjaciela.' Jeżeli grecy zdołają odeprzeć 
w  pierwszem spotkaniu woyska nieprzyjacielskie, 
udadzą się w  tedy za niem do Macedonii, ^uzna- 
czyli już naw et plan przyszłego działania, i. odiug 
niego postępować będą więcey ku północy.

Co się tycze części zachodniey greckiey , to 
iest Albanii, rząd grecki polega spokojnie na je­
nerale B o z z a r is .  po łączy ł on do swego korpusu 
suiiotów; zresztą albańczykowie zamyślają się jąc 
oręża w tedy ty lko, kiedyby nieprzyjaciel wkren 
czyi do ich kraju; inaczej me chcą naiezec do 
woyny zupełnie ich niecbchodzącey, a w ktorey 
bez żadney dla siebie korzyści , u tracili juz tyle

lu d ^ K a  . n i a m a n t i  oszańcował się na półwy­
spie Kasandrze w Macedonii, zdobywczy ją, jak- 
wiadomo, na turkach, w końcu zeszłej zimy. Ы a 
on przy sobie oddział arty llefy i. W y sy ła  kiedy 
niekiedy małe oddziały n t  rów niny Kassandry 1 ba­
loniki. “dla zwabienia tąm  nieprzyjaciela 1 zajęcia 
Macedonii. . ' w

, ( W  l o c h y .
P a ń s tw o  P a p ie z k ic .

(z G a z . O  e s te r . B e o h a c h .)  J
O statn ie j daty wiadomości z R z y m u  pod 

(lniem 16 lipca, zawierają najpomyślniejsze^ wia­
domości o stanie zdrowia Cyca s. Leczenie Ы  
wprawdzie powolnie, ale bardzo skutćcztiic, 1 mia­
no niew ątpliw ą nadzieję , iż Jego Świątobliwość, 
pomimo podeszłego wieku, szczęśliwie tę  przygo-i

^  1 w  nocy z i 4  na i 5sty lipca, w  wiązaniu dachu 
sławnego kościoła ś. P a w ła  zam uram i ( B a s ilrc a d i  
ó a n P a o lo  f u o r i  le  m u re )  pr^ez niedbalst wojednego 
robotnikawybuchnął pożar, który, pomimo wszel­
kich usiłowań naprędce przybyłych ao gaszenia
sikawkami ludzi, cały, jedyny w swym rodż*Juten
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dach (był ż drzewa" cedrowego) pochłonął; znacz- 
ла liczba kolumn:, z rozmaitego gatunku m arm uru 
wschodniego, wyjąwszy bardzo mało, częścią w y­
wrócone , częścią" w wapno obrócone zostały; z 
wielką trudnością uratow ano klasztor, w  którym  
Papież, przed s wojem wyniesieniem na godność p a ­
pież ką, mieszkał.

A n g l i a .
Londyn dnia  22 lipca.

(,z Gazety W arszaw skiej.) .
Kommissyą wyznaczoną przez Króla Jmci, 

do odroczenia obrad parlam ęńtowych składali: 
Hrabia W estmoreland, Kord Kanclerz, H rabia L i-  
ęerpoolf H rabia Harowby i H rabia JJathurst. Lor d 
Kanclerz czytał następującą mowę: „ Milordowie 
i Mości Рапоѵ іе! O trzym aliśmy od Króla Jmci 
ltozkaz, abyśmy W  Panom oświadczyli zadowolenie 
jego z gorliwości i wytrw ałości, jakie od począt­
ku posiedzenia poświęcaliście dla przedmiotów, 
które M onarcha uwadze W Panow  polecił. Ma 
nadzieję Król Jm ć, iż środki adm inistracyjne, przed­
sięwzięte względem Irlandyi, biorąc swóy skutek, 
oddalą po części nieszczęście, które tę  p row incją  
połączonego królestw a dotknęło. Zapewniamy 
W Panów, iż możecie się spodziewać stałego, lecz 
umiarkowanego sprawowania władzy, k tórą K ró­
lowi Jmci powierzyliście, dla po w sciągnienia gw ał­
tów, kray ten  trap iących  i dawania opieki podda­
nym jego. Z  najw iększą  radością uważa Król 
Jmć kw itnący  stan  wszystkich gałęzi handlu n a ­
szego i rękodzieł, oraz uprzątnienia trudności, k tó ­
re p rzez" długi czas w strzym yw ały rolnictwo, 
Mości Panowie izby n iższej, rozkazał nam Król 
Jmć podziękować W  Panom za fundusze, uchwalo­
ne na potrzeb} krajowe W roku bieżącym, i za­
pewnić W Panow , i i  mocno cieszy go ulga , jaką 
zmniejszenie podatków przynosi dla ludu. M ilor­
dowi^ i Mości Panowie ! kazał nam Król Jmć u- 
wiadomić W^Panow, iż najuroczystsze zapewnie­
nia przyjacielskiego sposobu myślenia względem 
naszego kraju, odbiera od mocarstw zagranicznych. 
Lubo Król Jmć ubolewa, iż nip mógł przeszkodzić 
w oynie, czuje jednak najw iększe zaspokojenie 
w tein, iż zasady, podług których postępuje, i po­
lityka, którey się trzym ać postanowił, zostały dziel­
nie wspierane przez W Panow , jako zgodne z in-. 
teresami, i odpowiadające uczuciom narodu61 W  
końcu oświadczył Kanclerz, iż obrady parlam entu 
odraczają się do d. 10 września.

Na balu maskowym danym d. 17 b. m. m i­
nister Canningi przybrany był w m undur jenerała 
hiszpańskiego.

Odebraliśmy tu  wiadomości z Lisbony , docho­
dzące do d. 4 b. ni. Gazeta dworska tam eczna umie-- 
ściła okolnik Hrabiego Palm ella) m inistra interes- 
sow zagranicznych, wydany d. 9 czerwrca do po* 
stów portugalskich przy dworach zagranicznych. 
W ystaw ia przyczyny zaszłej kon trrew olucji ijey 
potrzebę. Uważają, iż rząd portugalski w chwili, 
kiedy nie doznaje oppozycyi w  czynnościach swo­
ich, dobrowolnie przyjm uje na siebie zapowiedzia­
ny rzeczonym okólnikiem obowiązek, nadania lu ­
dowi konsty tuc ji, która rów nie ma być daleką od 
nieograniczonej w ładzy, jak od rew olucyjnego bez- 
rządu, a po nieskażonym charakterze i światłe 
wspomnianego Hrabiego, spodziewać się można, iż 
radą swoją pomagać będzie dobroczynnemu Mo­
narsze w tak  pięknym zamiarze.

L isty z Gibraltaru pod ,d. 28 czerw ca d o -,
noszą, iż pierwszy oddział woyska francuskiego 
Wsżedł d. 24 tegoż miesiąca do Porto St. M aria, 
a potem udał się do mostu Suazo: w tym  czasie za 
winęło kilka statków z żywnością do K adyxu ) i 
1600 robotników pracowało około szańców na w y­
spie Leon; między innemi wysypano 5 bateryy. 
W ojsko  hiszpańskie, które niemogło być użyte do 
obrony miasta i wyspy, jako to: ar ty llery ą konną 
i jazdę, posłano w góry Ronda  do korpusu jene­
rała Z a ya s , przy którym  jest zbiegły jenerał fran- 
cuzki Lallemand.

T ute jsza  gazeta mini stery alna, Goniec, um ie­
ściła raport jenerała hiszpańskiego Villacampa  do

m inistra woyny w  K adyxie, ^datowany z Arcos d, 
39 czerwca. Narzeka w nim na nędzny stan ko r­
pusu swego, zbiegostwo żołnierzy i niechęć w oy­
ska; tw ierdzi, iż lud zaczyna uważać spraw ę kon- ‘ 
stytucyonistów  za sprawę fakcyi, k tóra H iszpanią ’ 
przyw odzi do zguby, i tak  kończy: „  Gdy w szyst­
ko to rozważam, i niemam dostatecznych śród' dw, 
niemogę więc ręczyć za pomyślność działań moich; 
sądzę owszem, iż niedaleką jest c h w ila , kiedy iz 
całym moim sztabem mogę paść ofiarą zemsty 
woyska, mniemającego, iż prowadzę woynę p rze­
ciw ną intefesaowi narodowemu. Spodziewam się, 
iż J W . Pan przełożysz Królowi Jmci to, com' na­
pisał, i przez gońca, raport n in iejszy  oddającego, 
uwiadomisz mię o postanowieniu M onarchy/6 Mi­
n ister woyny Osorio odpowiedział d. 21 czerwca 
z K adyxu i i i  K ról Jmć z powodu takiego pisma 
odbiera jenerałowi Fillacampa  dowództwo, a od­
daje jenerałow i Z a y a s .

Pan A nker  w C hrystyan ii, przeglądając da­
wne m appy duńskie, wyszperał, iż wyspy O rkney- 
skie, zwane w języku duńskim  Orko ne er, zostały 
dane Anglii przez Danią w zastaw, za summę po­
sagową dla K rólow ej D uńskiej, w chodzącej w 
związki małżeńskie z jednym z Królów naszych, 
pod warunkiem  oddania ich za wypłaceniem tey  
summy. W spom inając o tem  Pan Ciarkę, pisze, 
iż gdy od daw nych czasów wartość pieniędzy i 
ziemi znacznie się zm niejszyła. Dani ja więc w y­
płacając małą summę mogłaby detfnagać się oddania 
wysp Orkneyskich.

Poseł perski dał d. 15 b. m. w  Gravesand 
wspaniałą ucztę na pożegnanie, a nazajutrz po- 
pfynął na okręcie królewskim Jasper.

L ondyn  dnia  25 lipca.
(z Korrespondenta W arszawskiego.)

Dnia 2З przybył tu  hiszpański goniec Vego, 
i oddał Swoje раріеі’у w  wydziale spraw  zew nętrz­
nych.

Przybyłą tu  Pani Catolani.
W  Irlandyi zaburzenia trw ają  ciągle. N ie­

szczęśliwy kray  ten  już od lat kilku trapiony jest 
w ew nętrznem i niezgodami. D. 12 b. m. w Belfast 
był mocny pomiędzy ludem rozruch z następują­
cego powodu. Przywieziona na pewnym  okręcie 
becżka powszechnie zw racała na siebie pode jrze­
nie. Przedsięwzięto nakonieć otw orzyć ją i zna­
leziono tam  zwłoki średniego wieku niew iasty i 
trzyletniego^ dziecięcia. Zaniesiono natychm iast 
pomienioną beczkę ze zwłokami do policji," gdzie 
się następująca wydała okoliczność. Dwóch judzi 
nazwiskiem Steward i F ee n y , prowadzili przez 
czas niejaki handel trupam i, to jest, wykopywali 
je potajemnie z grobów i przedaw ali do u ży t­
ku anatomicznego akademiom w Glasgowie i E d y n - 
burgu. Znaleziono na okręcie w beczce zwłoki 
b y łe j żony jednego szewca, przed kilku dniami 
zm arłe j. Zw łoki dziecięcia poznane także były 
przez prawdziwego oyca.

W i a d o m o ś c i  R o z m a i t e .
Z spowodu przedsięwziętego zamknięcia czyli 

oblężenia Barcellony\ gazeta berlińska Umieściła na­
stępujący krótki opis tey d rug ie j głów nej tw ierdzy  
hiszpańskiej. Barcellona leży nad morzem śródziem­
ne m, między u jściem  rzek Llobregat od południa, 
i Besos od wscbodUk Jest jednem z nay warowniey- 
szych miast półwyspu; od strony zachodniey bro­
ni jey cytadella, opatrzona rowami i dobremi szań­
cami, a od .południowo w schodniej, mocny zamek 
M ontjoui na górze w zniesionej o 126 sążni nad 
powierzchnią morza. Piękna ta i rozległa warownia 
panuje nad miastem, ćytadellą, portem  i okolicą; 
sztuka wyczerpała wszystko, co mogło służyć do 
jey obrony. Od morza zasłaniają Barcellorię ba- 
te ry e  tam y portowcy, których ogień krzyżuje się 
z ogniem zamku M ontjoui, i w yborny w ał z 1 u- 
zem atam i, k tó ry  nakształt tarasu  rozciąga się 
ponad m orzem , i ma nazwisko m uru morskiego. 
Długość jego od bramy do Zamku M ontjoui w yno­
si w proste j  linii З80 sążni. Od lądu są  szańce, 
mogące dawać długi odper; miasto otaczają liczne 
baszty, do których przystęp zasłaniają zew nętrzne



S2ań& , m ięd ż j którem i warownia San Carlos W 
stronie północno-zachodniej, i warownia Pio  w 
stronie południowo-wschodniej, zasługują sczegól- 
n iey  na wspomnienie. W ał, zwany m urem  lądo­
w ym , zaczyna się od rauru morskiego, a kończy 
p^zy nowey bramie w s to k u ; tw orzy półowal i 
góruje nad okolicą, gdzie stoją piękne domy wiey- 
skie, zwane Torres. M ały wał, m iędzy bram am i 
now ą i morską przy  cytadelli, jest w najlepszym  
stanie. Główna tw ierdza, oraz warownie i szań­
ce zew nętrzne są osadzone działami. P o rt m ię­
dzy Barcellonettą  i M ontjoni, jest wystawiony na 
w ia tr  wschodni i niegłęboki. Jenerał Castąmios, 
były G ubernator K a ta lo n ii, chciał go napraw ić, 
przedłużeniem  tam y ze skały do m orza podług 
planu brygadyera Sm ith. Robota ta  zaczęta w r. 
1,817 ustała w  r . 1,820. Bercellono. posiada lud- 
w isarnią naypięknieyszą w całey Hiszpanii, i w ie­
le pięknych gmachów, jako to dom giełdy, komo­
rę  celną, pałac gubernato ra , pałao byłego H ra­
biego Barcellony , dom sądow y, ratusz , klasztor 
braci miłosierdzia i t. d. W  roku 1821 było lu­
dności i 3i,ooo. {z Gaz. W a rsz )

W  dalszem ciągnieniu lo teryi na cz te ry  m a­
ją tk i nieruchome, leżące w gubernijach nizeho- 
rodzkiey, orłow skiej i tu lsk ie j, i nadto na summę 
3,622,000 rubli assygnacyami, wyszły num era na­
stępujące* z  przy pada jącemi na  nie w ygranem i: 

D nia  16 lipca.
N er 55.092 . . . . . . .  25.000 rubli.
N er 6 2 .o i 5 .......................... : 10.000 rubli.
N ra  і.Збд-, 7.129; 54Л92 i 167.440 po 5oo rubli.
N r a 29.202; 4 о«745; 59.З82; 86.185; i44.4g9 i 

i 4q.64q po 200 rubli.
N ra 8.247; З7.484; 48.858; 98.810; 1З6А78; 

352.169 i i 52.63g po 100 rubli.
N ra 6.o85 : n . 85i ; 12.З07 ; i 3.o46 ; 19.722; 

37.166; 54 5oo; 57.7З0; 51.2З2; 54.9З1; 61.027; 63.785; 
86.060; 92.446; 107.047; n 3.5o8; 115.264 ; 122,4 io; 
124.409; 126.077; 1З0.716; 137661; 1З8.582; 1З8.694; 
i 43. i 65 i  164.788 po 75 rubli.

N ra 26.949; 134.192; 47.888; 161.776; 168.669; 
162.З69; 78.664; 144.6З2; 169.162 ; 94976; 128.4o2:;
314.196; 124.647; 98.522; 668; 56Л 18; 102.287;
367.114; 75.635; 4.169; 72.35o; 6.202; 1З.96З; 169.8З2; 
78.874; 2.58o; 129061; 5 i .42o; 166.262; 77-621; 
65.354; 107.906; 96.895; 121.944; 7.642; 16.966; 36.4o4; 
39.022; g5.42o; 167.126; 7.8З1; 52.485; i4.825; 80.585; 
i 66.322; 24.901; 99.267; 7З.624; 66.187; 84.741;
l 4 i 6З9; 168.216; 94.999; 47.226; 63.888;  67.958;
354.976; 74.777; 2.176; 42.688; 82.191; 109.384; 
42 .o5 i ; i 5.5o4; 167.466; 169.З94; З1.7З1; і 4 і .4 і 2і ; 
i 37 .944 ; i 5.49o;  61.845; 77.666; i 8.46i ; n 6 881; 68.og4; 
59.94З; 120.445; 146.970; 158.144; i 44 ЗЗ7; i 54.o33; 
Б6.476; 157.08З; 129 З2З; 128.006; 109.696; 126.382; 
89АЗ8 ; 29.526; 43.679; io .i 42; 166.669 ; 17.010 ;
67.445; 65.43g; 72.671; З2 578; 94.І72; io.o54; 87.448; 
87.742; 64 993; 142.267 ; 90.260; 15З.696; i i 4 .568; 
44.888; 9.197; 1З1.759; іЗд.324; 59.071; 56.679:60.288; 
6o.568; 47.З81; 124.9З9; i 3.8o4; 6.847; 13.762; i5i.263; 
i 57 .425; 65.385;  169.096; i 48.o58; 1З0 5go ; 56.go5; 
io .4 i 3;  7.go4; 63 988; ю З.253; 168.181; 45.5og;
З19.З77; 167.486; 5o.oo5 45.787; 67.900; 74.790; 
1З7.180; i 46.2o i; 1 ЗЗ.268 ; 1.2З6; 132.384 ; gg.4oo; 
126.158; 118019; i 53.4 i 3; 88.9З0; io8.858; 87.719; 
2.1З1; 52.75З; 1З9 g85; 71.772 i 76.660 po 5o rubli. 

D nia  17 lipca.
N er 88.546; 5o rubli i 1 0 0 .0 0 0  rubli premium. 
N er 97.447; 76 rubli i 6.000 rubli prem ium. 
N er 67.686; 5o rubli 5.0 0 0  ru b li’ prem ium  i 

dom w  Niższym Nowogrodzie. 
N ra  43.443 i  67.482 . . .  po 5 .0 0 0  rubli. 
N ra  g.o4o I 11 5g4 : . . .  po 200 rubli.
N ra  196; 5.879; 18-636; 54.o54; 45.917; 6 i .5g5; 

98.4З7; 146.271; j 64.o58;  i  168.687 po 1 0 0  rubli.
N ra З7.566; 4 1.З69; 67.295; 66920; 1З6.4З0;

1З9 87*6; 142.187; 142.42o; 1,55.520 i i 65 6g5 po y5 r. 
N ra io 5.8o3; 8.009; 128А8З; 74.696; i4 ;  761;

115.02З; 99.628; 16З.6З7; 149.22З; 111.758; 68 917}
• 2.1З9;67.346; 86.647; 53.125; i48.4io; 27.858;83. i 17; 
117.8±4; 96.854; i 4o.488; 3o.7i4; 118.621; 123.455; 
iS i.yói; 56 986; 65.136; i 46.o34; 1З8.261; 69.847; 
65.482; 157821; 161.986; 160.5o8; 68 789; io.g48;
127.910; i 54 986; 40.702; 66.ЗЗ2; 95.5З2; 76.690; 
121.5З7; 92.294; 161.837; n o .4i 5; i 45.o86; 32-748; 
22.4.67, 86.227; 46.620; Зб.оЗз; 122 162; 158.760; 
98.780; 84,38i; 66.073; 34 685; 107.167; i 4o.858; 
17.553; 96.0З9 i 53.5oi po 5o rubli.

О Б Ъ Я В Л Е Н І Е ,  
i .  Полевая П ровіантская Коммисія О т ­

дѣльнаго Л итовскаго Корпуса объявляетъ, ч т о  
па поставку провіанта дла войскъ сего К орпу­
са, въ Гродненской, Виленской, Минской и Во­
лынской Губерніяхъ и въ Вѣлостокской Обла­
с т и  квартирую щ ихъ, равно для Внутреннихъ 
там о  въ раіонѣ Корпуса состоящ ихъ и для на­
ходящ ихся въ Варшавѣ и окруж ности на продо­
вольствіе оныхъ съ і-го Генваря 1824 по і-е  
Генваря 1826 годовъ, производится будутъ т о р ­
ги: въ Гродненской, Виленской, Минской и Во­
лынской Казенныхъ П алатахъ , во 2-мъ отдѣле­
ніи Бѣлостокскаго О бластнаго Правленія и въ 
сей Коммисіи, въ Ноябрѣ мѣсяцѣ сего 182З го­
да, имянно: въ Бѣлостокѣ и Минскѣ і ,  2 и Зго, 
переторж ки: 5, 6 и 7-го, числъ. Въ Вильнѣ, Гро- 
днѣ и Ж итомирѣ 7, 9 и 12-го , переторж ки: іЗ, 
і 4 и і 5-Го числъ. Въ Варшавѣ 22, 24 и 26-го, 
переторж ки: 27, 28 и 29-го числъ.

Н а сіи сроки вы зы ваю тся желающіе къ 
торгам ъ съ законными залогами, на сей разъ въ 
п яту ю  ч асть  п роти ву  подряда. Планъ и Кон­
диціи, по коимъ будутъ производиться торгй  
и поставки, разосланы уже въ вышеозначенные 
казенные П ал аты  и въ Бѣлостокское Областное 
Правленіе и публично въ оныхъ будутъ о т к р ы ­
т ы ,  а исчйслительны я вѣдомости о потребно­
с т и  провіанта, въ слѣдъ за симъ т у  даже будутъ 
препровождены; сверьхъ то го  тѣ ж е  Планъ и 
Кондиціи сообщены и Дворянскимъ Предводи­
тел ям ъ  уп ом януты хъ  Губерній, у коихъ вся­
кому желающему в с т у п и т ь  въ т о р г и , можно 
видѣть оные; и особо того  можно видѣть сей 
Планъ и Кондиціи во всакое время въ Корпу­
сной П ровіантской Коммисіи въ Варшавѣ,

O g ł o s z ę  n i e :
Polowa Prow iantska Kommissya oddzielnego 

Litew skiego Korpusu ogłasza, że na dostawę pro­
w iantu  dla woysk tego Korpusu w  guberniach 
Grodzieńskiey, W ile ń sk ie j, M ińskiey i W ołyń- 
skiey i w Obwrodzie Białostockim rozłożonych, ró­
wnież dla w nętrznych  tam  w raienie korpusu zo­
stających i dla znajdujących  się w W arszaw ie  i 
w  o k ręg u , na ich w yżyw ienie od lgo januaryi 
1824 do lgo januaryi 1826 roku, będą się od by wad 
targi: w Grodzieńskiey, W ileń sk ie j. M ińskiey i 
W ołyńsk ie j Izbach Skarbowych, w 2gim oddziale 
Białostockiego obwodowego rządu i w  tey  Kom- 
missyi, w  miesiącu nowembrze teraźniejszego І82З 
r., a mianowicie: w  Białymstoku i Mińsku 1 , 2 
\  3g°; przetarg i 5, 6 i у go.  W  W ilnie, Grodnie i 
Zytom irzu , 7 ,  9 i i2go; przetargi: i 3, i 4 i 15go. 
W  W arszaw ie 22, 24 i 26go; przetarg i 27, 28 i aggo.

Na te term iny  w zyw ają się życzący do tar­
gów z praw nem i kaucjam i, na ten  raz w  piątey 
części w  p ropo rc ji do całego podradu. Plan i kon« 
dycye, podług k tó rych  m ają się odbywać targi i 
dostawa rozesłane już do w yżey w yrażonych Izb 
Skarbowych i do Białostockiego obwodowego Rzą­
du i publicznie w  onych będą otw arte, wiadomość 
zaś o ilości potrzebnego prow iantu niezwłocznie 
tamże będzie przesłana; oprócz tego, tenże plan 1 
kondycje  zakomunikowano i M arszałkom szla­
checkim  pomienionych gubern iy , u których, 
każdy życzący weyść W  układy, może je widzieć; 
a  nadto ten  plan i kondycje  można widzieć w ka­
żdym czasie w korpusney prow iantskiey Komissyi 
w  W arszawie.

Pozwolono drukowąć. Z  polecenia J W . W ojennego Litewskiego Gubernatora.
A ndrzey  Sucharski R zeczyw isty  Radca Stanu i Kawaler%
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DODATEK DO GAZETYKURYERA LITEWSKIEGO N. 93.
W ilno  dnia 5  sierpnia v. s. 182Л R oku .

_ qi ,-w . , , _  . , D z i e r ż a w a  u l e t n i a .
. -о.ь- . iem M ,e?  Zwierzchności, Izba Skarbowa Litewsko-Grodzieńska ogłasza т т Ѵ ѵ ^ т

to ii4reńdow U,a' CH'-W .doł*czW cei> SJ? tobellł wyrażone, oddawać się będą z licytacji  w dwónastde 
tn ii arendowną dzierżawę od dnia 12 kwietnia następnego 1824 roku. Wszyscy wiec ■ ż
Г?Ѵт  a,oenr|ę’ у " 4  РГгУл У0 dt0 t 7 Źe h b y  Skarbowej z fdpowiedniemi kaucjam i w te rm in a c h L il rw f  
гл • 1 ’ 1 u»lfTł firu ^ n*a teraźniejszego i trzecim ostatecznym 22 stycznia następnego 1824 rokn
Działo się na sessyi w mieście Gubernskim Grodnie dnia 20 lipca 182З roku. g r °klł*

Jyadzca ІгЬУ Sbarbowey Symonolewiez. Sekretarz w \ działowy Doliński.
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. tioeslU UUbr Г , Ou0? ' “ i«>-tewsku Urodzienskiey położonych, oTdajacycbTi?
W dntonastoletn ą dzierżawę od dnia 12 kwietnia 1824 roku. П  J

Nazwiska dóbr.

w Powiecie Gr dzieńókim, 
Komtistwo Litewskie

w Powiecie L idzkim . 
Dzierżawa L kance . . . .
— — Oszmianiki . . .

— — — Uholniki . . , .
w Powiecie Nowogródzkim  

Dzierżawa łCucharzewszczyzna
—  -  ̂ Lipniszkj . . . .

w Powiecie W ołkowyskim . 
Dzierżawa Meuczele . .

w Powiecie Brzeskim. 

Folwark Mrozowice . . • .

---------- - Zamszany . . . .

w Powieci Kohryńskim. 
Starostwo Drużyłowskie . .

w Powiecie Sior.imskim. 
Jezipro skarbówe Bobrowickie

Kadź ca Izby bkarbowey bymunoiewicz. Sekretarz wydziałowy Doliński
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P o k o je  do  n a ję c ia .
i . Na ulicy Zamkowey, nie opodal placu 

Ratuszowego, w domie JW. Hrabi Paca pod 
Nrem 200 znaydujące się pokoje na sgim pię­
trze z stayniarni i wozowniami, oraz sklep han­
dlowy z pokojami przyległem! do mieszkania, 
wolne są do najęcia od ś. Michała, to jest; od 
dnia 29 mca ybra roku bieżącego. Ktoby so- 
bie życzył, uprasza się Zgłosić do zarządzają­
cego w tymże domie Walentego Janowskiego

O ś w i a d c z e n i e .
1 Za Rozkazem JEGO IMPERATOR- 

SK.IEY Mości.
Wypis z xiąg Ziemskich Powiatu Zyto. 

mierskiego.
Roku 182З miesiąca czerwca 19 dnia. 

W roki sądowe Ziemskie Powiatu Żytomier. 
skiego od dnia 18 roku i miesiąca na akcie 
wyrażonych, w Żytomierzu sądzić się zaczęte, 
przedemną Erazmem Jezierskim Sędzią Ziem- 
skim Żytomierskim i xięgami ninieyszemi oso­
biście stawając JO. Mikołay Xiąże Radziwił 
niegdy JOX. Mikołaja Radziwiła Generał Ley- 
tnanta bywszey Litewskiey konney Gwardyi 
syn, w celu zabezpieczenia całości majątku swe­
go po rodzicach swoich w części przynaleźney 
nasię przypadłego i osiągnienia onego w swoje 
posiadanie, następujące do akt ninieyszych o- 
swiądczeme i zaskarżenie podał — Po śmierci

Oyca żalącego się niegdy JO. Mikołaja X ię. 
cia Radziwiłła w roku 1809 albo pierwej lub 
późniey nieco zaszły, na żalącego się i dwóch 
braci jego rodzonych JOO. Michała starszego i 
Franciszka najmłodszego Xiążąt Radziwiłłów 
(gdyż 4 ty brat najstarszy niegdy JO. Karol Xią- 
że Radziwiłł bezdzietnie zszedł z  tego świata) 
prawem naturalnym spadły dobra dziedziczne 
Zyrmony z  folwarkami i przyległościami w po­
wiecie Lidzkim, i dobra Jawor z  folwarkami 
i przyległościami w powiecie Słonimskim, a 
wszystkie w Gubernii Grodzieńskiej położone, 
intraty rocznej do dwóch kroć sta tysięcy czy­
niące, tudzież różne ruchomoście i remanenta w  
nich znajdujące się, oraz i summy tak w gotowi- 
znie jako i na kredytach będące; z  powodu zaś i i  
tak żalącysię iako i brat najmłodszy JOX. Fran­
ciszek Radziwiłł zostawali wówczas w małole- 
tności Wieku swego, całkowity ten majatek, 
pod opiekę i zarządzenie JO. Michała Xięcia 
Radziwiłła jako brata najstarszego i już pod 
ten czas pełnoletniego, tudzież W . Franciszka 
Edwarda dwóch Imion Pileckiego dostał się, 
a lubo prawa krajowe a mianowicie Statut Lite ­
wski w rozdziale 6 artykule 4  pod Tytułem 
,,nauka opiekunów, jako mają opiekę swą nasię 
brać» położony i konstytucje w latach i 565ym 
i i7y5ym ustanowione,nie tylko porządek przyi- 
mowenia i sprawowania opieki w tychże pra­
wach obszernie wyszczególniony przepisały, ale



naw et zdaw ania corocznie raclm nkn г spraw o- 
w aney opieki obow iązek na opiekunów  w łożyły. 
P rzec ież  opiekunow ie wyżey m ianow ani porząd­
ku i obow iązku tak owych, praw am i przepisanych, 
uchybiw szy i m ajątek rzeczony żalącem u się w 
trzeciey  części przynależny , czy to w spólnie 
obydw a czy też pojedynczo na przem iany nie ty l­
ko do czasu w yyścia z la t m ałoletnich żalące­
go się, ale i d o tą d , acz już żalący się rok 27 
w ieku swego kończy, przez la t b lu k o  piętnaście 
posiada jąc , i znaczne w niey zniszczenia, jako 
to przez w ycięcie i spustoszenie lasów , przez 
zubożenie i rozpędzenie poddanych, 1 przez in ­
ne  nadużycia poczyniw szy, ani tegoż m ajątku , 
an i kalkulacyi z niego żalącem u się me zdał,; 
z czego w szystkiego p retensya  ze strony  źa- 
lącego się w  ogóle do m iliona zł. sr. ku m a- 
ją tkow i rzeczonych opiekunów  u tw orzy ła  się: 
O prócz  dóbr i m ajątku powyźey w yszczegól­
nionego, po śm ierci tegoż niegdy cyca żalącego 
się spadły jeszcze dobra C zerese i Sienszcze 
z fo lw arkam i, p rzy leg łośckm i i różnem i rem a­
nen tam i, p raw em  lenności posiadane, w G u b er- 
n ii M ińskiey p tcie Dziśnieiiskim położone, in- 
t r a ty  roczney przeszło  100,000 zł. sr. czy­
n iące, do użytkow ania  z prow entów , w  rów ney 
części każdem u z synów tegoż niegdy. cyca 
p rzyna leżne , z k tó ry ch  także od roku  1817 w 
possesyach arędow nych zcstających . h t a t  s ta r ­
szy żalącego się JO . X iąże M ichał R adziw iłł 
ą£ do ro k u  te raz , sam owolnie całkow ite pro- 
w en ta  zabierając, cnych  W trzeciey  części ża­
lącem u się nie udzielał, z czego także p re te n ­
sya ze strony  żalącego się do m ajątku wspo- 
m nionego JO- M ichała K lęcia  R adziw iłła  r e ­
gulu jąca się , do dw óchkroć sta  tysięcy zł. srebr. 
zanosi) nad to  jeszcze w roku  1821, tenże  b ra t 
żalącego się JO . M ichał X iąże R adziw iłł, za ­
proponow aw szy tak  żaląceniu się jako i b ratu  
naym łódszem u JO.  F ranciszkow i X ięciu  R adzi­
w iłłow i • aby zezw olić na okupno ъ dóbr 
Z yrm ońsk ich  folw arku T arnow szczyzna zw a­
nego zpod zastaw y , zaciągnąć d ług w banku 
S ąnk t petersbursk im  zajem nym  na zakład p rze­
szło tysiąca dusz m ęzkich zdobrZ yrm ońszczy  zny
i Jaw orszczyzny dotąd niedzielnych, i w tym  ce­
lu  pozyskaw szy b ratersk ie  zaufan ie , za w yda­
nym i sobie dp tego p len ip o ten c jam i, sum m ę 
przeszło trzy k ro ć  sto tysięcy w tym że banku na 
p rzedm io t w yżey  w ym ieniony z a c ią g n ą ł: ale w 
ty m  niechcąc się w y w zajem nie b ratersk iem u  
zaufan iu , dotąd ani fo lw arku T arnaw szczyzna 
zw anego z pod zastaw y n ieokupił, an i summ y 
zaciągnieney w banku  w  trzeciey  części żalą- 
cem n się p rzy n a leżn e j, pom im o kilkokro tne oto 
ze strony  żalącego się nalegania, n ieoddał, zkąd 
podobnież p retensya  żalącego się do m ajątku 
tegoż b ra ta  przeszło  na sto tysięcy zł. srebr. 
regu lu je  się, nad w szystko zaś, kiedy żalący się 
chcąc już przyśe do w ładania  m ajątkiem  sw o­
im  i uży tkow an ia  z niego, więcey jak od ro k u  
(aby JO . M ichał X iąze R adziw iłł jako b ra t 
naystarszy  ku  dopełnieniu  działu  dóbr dziedzi­
cznych klucz ów  Zyrm ońskiego i Jaw orskiego 
p rzy s tą p ił, schedy trzy  z onych u łoży ł i m łod­
szym  sw ym  braciom  do w yboru p o d a ł. aby 
z tychże dóbr była zdana k a lk u lac ja  z u sa ty s­
fakc jonow an iem  zb ieranych  przez la t i 5 p ro ­
w en tów , w  trzeciey  części żalącem u się n a le ­
żnych, aby z dóbr C zerese i Sieliszcze lennych 
dochody przez la t sześć od possesorów a ręd o ­

w nych zabrane, w  trz e c ie y  części żalącem u się 
były zw rócone ; i aby summ a w  banku zaje- 
m ńym  Sankt petersbursk im  na okupno fol w ar. 
ku T arnow szbzyzna zw inego  w zięta, była na 
tenże  p rzedm iot uży tą  i obróconą lub w trz e ­
ciey części żalącem u się zw róconą) od tfcgoź 
b ra ta  swego zażądał, to  w  tym  żadnego sku t­
ku dotąd nieofcrzym ał, z a tym  z tego powodu 
żalący się przym uszonym  zosta ł to  wszystko 
p o w y ższe , tak  publiczności jako i aktom  ni­
n ie jszym  objaw ić ’, i o co gdzie z porządku 
właściwego - w ypadnie, czynność p raw ną  zapo­
wiedzieć 3 co też  i w  rzeczy  samey oświadcza 
i zapow iada , a razem  z  przyczyny takowego 
zapow iedzenia oddzielając w szelkie swe dzia­
łan ia , w e w szystkich  tak  ekonom icznych jako 
І praw nych in teressach  dóbr Zyrm ońsczyzny i 
Jaw orszczyzny tyczących się , od działań  podo- 
bnychźe braci swoich w szelkie plenipotencye 
kom u bądź do rzeczonych in teressów  dotąd z 
rzeczy  sw ey wydane, odw ołuje, niszczy i kas- 
suje. M ikołay X iąże R adziw iłł. Z  k tó rych  xiąg 
i teh  w ypis pod pieczęcią Z iem . P ow ia tu  Z y ­
to  m ir sk i eg o w ydaje się , P isań  w M iejcie J E ­
GO IM P E  RATO RS K 1E Y  MOŚCI Ż ytom ierzu.

Zgadza się z A ktam i, zaśw iadczam  G rze 
gorz K aleński Z iem . Z ytom . Sądu v. R egent.

C zytałem  F ranciszek  Zabayrski.
Jako ten m anifest, wolno d rukow ać zaśw iad­

czam  Sędzia Z iem . Z ytom . E razm  Jeziersk i.

5 Z a rem issą Sądu G łów nego L itew sk o - 
W ileń . ago D ep artam en tu , w Sądzie Ziem skim  
P tu  W ileń . odchodziła sp raw a m iędzy kredy, 
to ram i i pre tensora mi do funduszów JP anow  
F ranciszka  i T ek li D om ańskich stosunki czy- 
n iącem i, we w za jem n ej oblikw idacyi, m ająca 
postać jednoczasow ey spraw y k o n k u rso w e j; w 
k ió rey  jako na pierw szym  term in ie  Sąd w ła­
ściwe dylacye, kopii z sp raw  i dokum entów  
koniportacyi uznaw szy  , m iędzy possesoram i 
tradycy inem i i dalszego ty tu łu  ak ta  inkw izy- 
cyi kalkulacyi i w e ry fik ac ji, a  m iędzy zasta- 
w nem i in k w izy c ji i w eryfikacyi przeznaczył, i 
do w yexpedyow anią onych fetiam  w niestan- 
ności k tó re jk o lw iek  strony) te rm in  dnia i 5 
8bra 1820 roku  zam ierzy ł, żeby kredytorow ie 
i  p retensorow ie JP ana  F ranciszka D om ańskie­
go z jakiegokolw iek bądź źródła do funduszów 
onego pretensye mieć mogący, sub amissione rei 
do jednoczasow ey łączy li się rozp raw y , a dę­
bi to row ie że w ich niestanności oczyw isty  na­
stąp i wyrok, za tym  niedogodnością przydarzyć 
się mogące w ła sn e j w inie przypisać będą po­
w inn i, w teyże  jednoczasow ey staw ali rozpra­
w ie , zastrzeg ł, i w przyszłym  sp raw y  przy­
padnie n in  rozp raw ę zapew nił, ażeby więc o 
takow ym  postanow ieniu  w szystkich intereso­
w anych s*tron doszła wiadomość, n in ie jsz a  trzy­
k ro tna  do gazet K u ry e ra L it. podaje się awizacya.

P rzedni towarów skonfiskowanych,
2. W  W ileńskiej Składow ej Ta możni będą 

się prze dawać we 3ch term inach, to jest, 4, 7 i 9 
augusta skonfiskowane tow ary: 177 chustek ba- 
wełni ceny ch n ab oyk owych 3 i borli fai bowaney 
34f  arszynów, życzący kupić wzywają się na po­
wyższe term iny.

Kurs wileński na assy gnaty od dnia 3i julii 
rubel srebrny 3 rub 77І kop., czerwony złoty no­
w y r. 11 kop. 70, stary  r . 11 kop. 51 im peryał r. 36 
kóp. 6o£.


